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Min. Niezabytowski ehe? wygłodzić ludność.
Prowokacyjna mowa wicekanclerza niemieckiego.

■"HM

Min. Niezabytowski chce wywołać drożyznę w kraju.
WARSZAWA 4 5. (teł iwł.). Korni lei e- wozowych na pszenice, co wywołałoby) na-i 

konomiczny Rady min. odPzueił ciziś wieczo- tyjćhmiiast ualszą zwyżkę cen chleba. PrzyH 
rem wniosek ministra rolnictwa Nieziaby-i wóz pszenicy jest w dalszym ciąga wolny 
towskiego w sprawie wprowadzenia ceł przy- ! —

T y  nu nich chichem, a oni na cienie kamieniem.
Niem cy nie m ają pojęcia o przestrzeganiu etykiety m iędzynarodow ej.

Obrady miądsynarod. konferencji 
gospodarcze! rozpoczęły się.

GENEWA. 4 5. (Pat.). Dziś rano pod1 
przewodnictwem b. premiera Belgji TennisaJ 
rozpoozęiy isię obrady międzynarodowe, kon-i 
ferencji gospodarczej. W  konferencji bio- 

I rą  udział przedstawiciele 47 państw.

B E R LIN , 4 5. (PAT.> Posl, Steffens 
von Camppe. Eynern i tow z partji ludo-i 
wej. której przewodniczącym jest Strese-. 
mann. wnieśli w Sejmie pruskim interpelację) 
z powodu rozesłania przez konsula generale 
tiego Rzpllęj w Ićrólewicu zaproszenia do 
władz państwowych na uroczyste nabożeń­
stwo w Kościele katolickim w Królewcu, u- 
rąądzone przez konsula z powodu święta 
‘3-go m aja. Interpelanci zapytują rząd1 pru­
ski. czjy takie wystąpienie polskiego kon­
sula odpowiada zwyczajom dyplomatycznym 
i w jaki isposób zamierza rząd pruski prze-i 
szkodzić oddawaniu przez niemieckie ducho­
wieństwo usług polskiej' propagandzie.

Z dzienników berlińskich Ijedp Ina tylko 
zbliżona do min. Stresemanna „Tajgi. Rund-i 
schau1' podaje dziś tekst tej interpelacji, do­
łączając do niej komentarz następująqyf: Za-: 
proszenie powyższe wywołało w wróleWlcp

zrozumiały protest i oburzenie władz. Tam,' 
bowielm zbyt dobjrze wiadomo, co zaprosze-i 
nie takie m a oznaczać. Czynniki oolskie pro­
wadzą ustawiczną kampanję na irzecz poli­
tyki aneks j oni styczne j w stosunk u1 do Prus 
wschodn. Przez zwabianie urzędników pańd 
stwowylclh i miejskich oraz obywateli nie­
mieckich na nabożeństwa z okazji polskiego 
święta narodowego pragnie propaganda pol­
ska wywołać w świecie wrażenie, że1 w Pru-» 
siech wsch. istnieje dążenie' im rzecz PolskL 
Jest to zupełnie co innego, gdfyf tu' w  Belrliniej 
poselstwo polskie w kościele św. Jadwigi 
obchodzi święto ńarodówe niż gdy jakiś kon­
sul generalny w Królewcu wystosowuje tępo 
rodzaju równie nietaktowne, jak i propa-1 
ganaystyczne zaproszenia, pomimo znanych 
mu w Pr usi ech na sir o i., w zwracaj ącyich się 
przeciw wszelkim wystąpieniom polskim. —* 
przekraczającym  dopuszczalne granice. !

Sowiety o międzynarodowa komereneja gospodarcza.
MOSKWA. 4 5. ;(Pat.). Przedwodniczący 

delegacji sowieckie, na międzynarodową koń-, 
ferencję gospodarczą Osiński udzielił wy­
wiadu prasowego przedstawicielom pra­
sy; niemieckiej. W  wylwiiadzie tym Osiński 
oświaoczył, że rząd sowiecki nie odmawiał 
nigdy udziału w jakiejkolwiek konferencji 
międzynarodowej, m ającej na celu rozpa­
trzenie doniosłych dla życia międzynarodo­
wego spraw, niezależnie od tego, czy. te kon­
ferencje były zwołane przez Ligę Narodów1, 
czy iez jakiekolwiek inne instancje. Uczest­
nicząc w konferencjach Unja sowiecka nie 
jest nyna.imnlej skrępowana jakimikolwiek 
zobowiązaniami w stosunku do Ligi Naro­
dów i nie (ma żadnego 'zamiaru zmieniać 
swtego stąnówiska w  tym względzie. Dele­
gacja sowiecka ulwlaża iza swe główne za J/mi ą 
przedstawić punkt widzenia opinji publicznej

Unji sowieckiej na międzynarodową sytuację 
gospodarczą oraz na trudności rzekomo z niąj 
zWiązane. przedłożyć propozycje sowieckie 
mujące na celu zlikwidó wianie chro­
nicznego przesilenia przeżywanego przez go­
spodarkę kapitalistyczną. Ponieważ Wi bar­
dzo wielu sprawach interesy Unji sowieckiej 
i Niemiec są idtentyczne. przeto delegacją 
sowiecka zamierza współpracować z dele­
gacją niemiecką.

OSTATECZNY WYNIK WYBORÓW DO RADY NAR.
W  WIEDNIU.

[WIEDEŃ. 2 maja. (PAT.). Ostateczny 
wynik wyborów dó radili naród, jest nastę­
puj ą c y 86 mandatów' uzyskała zjednoczo­
na partja inieszcz ińska, i71 socjaliści. 87 rolą

0 ungulowanle cen zboża.
WARSZAWA, 4 5. (AW.}. W ciągu b? 

tyg. odbył się szereg narad między przedsta­
wicielami min. Przemysłu i H. i Skarbu 
oraz Min. spr. wewń. celęmi uregulowania 
cen zboża chlebowego. W  szczególności rząd 
zamierza uregulować kontyngent importu 
pszenicy. Sprawą tą  zajmie się również Ko­
mitet Ekonomiczny R. Min. Nie jest wyklu­
czone znaczne podniesienie cła na pszenicę 
dla wstrzymania jej przywozu.

GEN. SuSNKOWSKJ W  WARSZAWIE.
WARSjZAWA, 4 maja. (AW.). D a  4 

bm. przybył tu kurjeirelm poznańskim gen.. 
Sosnkowski. który w dn. 19 [mjarca rb mia­
nowany został inspektorem Armji.

SESJA KOMISJI RZECZOZNAWCÓW
WARSZAWA. 4 maja. ,(AW,). W dn. 9. 

Dni. rozpocznie się tu kilkudniowa sesja ko­
misji rzeczoznawców dla spraw mniejszości 
narodowych peleim zredagowania Wniosków W 
Sprawie zniesienia ograniczeń prą winy ch1 ist­
niejących po zaborcach i stosowanych do 
mniejszości narodowych, w szczególności dc 
Żydów.

ZNOWU PODWYŻKA CEN CHLEBA W  W ARSZAW IE.
WARSZAWA. '4 m aja. (AW ). Mimo wy-, 

rażonej zeszłego tygodnia zgody na utrzy­
mani© cen chleba na poziomie 68 gr. za 1 kg 
w dn dzisiejszym cena ta podniosła się do 
70 Za 1 kg. j

PRZECIW POŻYCZCE DLA ZAKL. Ż YRARDOW­
SKICH.

W ARSZAW A, 4. maja. (AW). Dzisiejszy „Głos 
Prawdy1- atakuje projekt udzielenia zakładom Żyrar­
dowskim wjększej pożyczki na cele reorganizacji za­
kładów. Pismo domaga się, aby pożyczka była pod 
ścisłą kontrolą ministerstwa skarbu. Jeśli m a dawać 
gwarancję tym pożyczkom Bank Gosp. K raj., powinno 
to nastąpić po mianowaniu nowego prezesa Banku 
Gospodarstwa Krajowego.
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Moskwa wodbg antybolszewickiepo ruchu w Chinach.
MOSKWA. — Ostatnie wypadki na Da- l 

lekim Wschodzie, w szczególności zaocydo- I 
w*n j  wystąpienie g !ównodowodząyego ś-rmją 
południową. Cztan-Kaj-Szeka. przeciwko boi- | 
sztewjkom. wywołało ożywioną dyskusję w 
centrum ruchu komunistycznego. — w Mo­
skwie.

Stalin w swym referacie, przeznaczonym 
dla centralnego kotnUelu parlji koniuiiistv- 
cznej. nazwał wystąpienie Czan - Kaj - Szeka 
przeciwko .sowieLom początkiem drugiego e- 
fapu rewol." chińskiej. Dla pierwszego eta­
pu rewolucji tej była charakterysiyczjną
ZGODNA WSPÓŁPRACA SIŁ KOMUNI­
STYCZNYCH 1 NACJONALISTYCZNYCH! 
Była to więc rewolucja zjednoczonego, ogól­
nonarodowego frontu chińskiego. Stalin uwa­
ża. że w czasie tym „burżuazja nacjona­
listyczna, popierając rewolucję, starała się 
wykorzystać ją  dla .swych celów a dlaLego. 
idąc po linji przeważnie zewnętrznych suk­
cesów terylorjalnych, dążyła, do ogranicze­
nia jej rozmachu*1. Już podówczas toczyła 
się w łonie stronnictwa Kuomingiang zaciętą 
walka między prawicą ta lewicą, a w m arcu  
1926 -oku Czan-Kaj-Szek Usiłował po raz 
pierwszy Wykluczyć komunistów z Kuaming- 
tangu.

„Przewrót Czan-Kaj-Szeka. — mówi Sta­
lin. — oznacza

ODSUNIĘCIE SIĘ BURŻUAZJI CliLN- 
SK IEJ OD REW O LU CJI r 

Obecnie w Chinach południowych działać

będą dwa obozy. dwa rządy, dwie armje. 
będą tam dwa grodki rucha społecznego: o- 
śjrodek rewolucji W: Uchlan i ośrodek kontr­
rewolucji W NankinieU

W  ten sposób Stalin stwierdza ogólne 
Zaostrzenie się walki iwl Chinach, wypowia­
daj ąc się jednocześnie przeciwko sztuczne­
mu przyspieszenia temoa tej walki. Chwila 
obecna jest bowiem, — znaniem Stalina. — 
nieodpowiednia do podejmowania przez ko­
munistów rozstrzygającej bitwy.

Njjl tym punkcie poglądy Stalina różnią 
się zasadniczo od wglądów pewnego odła­
mu komunistów rosyjskich (grupa Radka), 
którzy dom agają'się niezwłocznego 
UTW O RZENIA ,W CHINACH RAD ROBO- 

TNICZO-WŁOSCIAŃSKICH. 
OpozyCjaj komunistyczna żąda. by . ewolucji 
chińskiej nadano takie tempo, jakie mialal 
rewolucja październikowa w Rosji

Radek i tow. uważają ponadto, że komu­
niści powinni niezwłocznie opuścić szeregi 
Kiipminla-ngu. I na tylm punkcie Stalin nie 
zgadza Lsię z opozycjonistami, w i drożąc, żf 
..ewentualne wystąpienie komunistów z Kuo-,' 
min Langu byłoby równoznaczne z ucieczką 
z 'pola bitwy“.

W ten sposób, jak z powyższegu wynika. 
Stalin i tym razem stara się prowadzić,po­
litykę kompromisową, hamując z całą świa­
domością radykalizm entuzjastów opozycyj­
nych. którzy chcieliby dokonać w Chinach 
przdwroUi bolszewickiego już w chwili o- 
bccnej. I

Bojowa mowa członka rządu niemieckiego.
Niem cy nie uznają obecnych granic na wschodzie.

BYTOM, 4. maja. Przed zakończeniem 
zjazdu niemieckiej narodowej parlji ludo­
wej zabrał glos wicekanclerz Rzeszy)..i mi­
nister sprawiedliwości von Hergt i sprecy­
zował .stanowisko swoje w stosunku do i. zw 
„OslmurkenpolitikU. Mowa jego obfitowała 
w senzaicyjne poa Względem politycznym e- 
nunejacje.

H e rgt o ś w i a diczy 1, ź e 
O BECNE GRANICE NIEM IECKIE NA 
WSCHODZIE SĄ NIEMOŻL W E I CABI-; 
N E T  DĄŻYĆ B ĘD Z IE DO ICH REW IZJI.' 
O zawarciu traktatu gwarancyjnego z Polską)

któryby poręczał istniejący stan rzeczy, nie 
może bytć mowy. Obecny gabinet wysunął 
jako naczelne hasło swej polityki szczególnie 
zainteresowanie się kwesljaimi Wschodniemi i 
nie jest prziypadkieni, że większość człon­
ków obecnego 'gabinetu pochodzi ze wisichod- 
nii#i ziem Rzeszy, Hergt oświadczył dalej, że) 
NIEMCY STANĄ AKTYW NIE W  OBKO- 
N IE SW EJ MNIEJSZOŚCI W POLSCE, 

j W; (peWnem miejscu .Hergt przypomniał, że 
W swoim 5.czasie bawił na Górnym Śląsku 
I byl świadkiem obudżenia się narodowej' 
świauomości polskiej na Górnym Śląsku. —1

Wspomniał dalej, iż widział niedawno w B er--  
linie film górnośląski „Ziemia ukrzyżowana" 
i był wstrząśnięty tą Uugedją niemiecką na> 
Śląsku. Wreszcie wyraził się iż uznaje i 
wyso.ee ceni wysiłki, które umożliwiły za­
rzucenie nici na polski Górny Śląsk tfla 
stworzenia uczucia jedności na całym Ślą­
sku “.

Film „Kraj pódl krzyżem".
W  propagandowym filmie niemieckim 

„Land unterm Ivreuz“ (Kraj pod krzyżem)
— jak zaznacza „TempsĘ w korespondencji 
z Kidowie została przeinaczona prawda bez 
skrupułów W seenarjuszu powiedziano m 
in.. żc v. plebiscycie w r. 1921 £ demcy 
uzjylskali 70 procent głosów, a Polacy tylko 
90 procent. Dotychczas nacjonaliści niemiec­
cy. ntijbiegiejsi w1 szkice kombinacji .staty­
stycznych i ich naciągania, przyznawali jed­
nak Polakom 40 procent giosów. Inna część 
filmu ma przedstawiać Widzom upadek go­
spodarczy niemieckiej części Górnego Ślą­
ska. będący rzekomo wynikiem pcdz.ału 
kraju.

Inscieniziatorzyi liczyli na debrą wiarę i 
ignorancję publiczności, a przecież tak dzi­
siaj. jak i przed1 wojną — przypomina kote- 
spondcnl — życie gospoda.rcz-e niemieckiej 
części Górnego Śląska zależy, choćby ze 
względu na «w'oje położenie polityczne od 
polityki taryfowej kolei Rzeszy. Ta polityka 
nie udziela odpowiedniej protekcji zagłębiu 
Śląskiem* i to jest isioLnyłn hamulcem roz­
woju przemysłu na Śląsku opolskim A zre- 
szlą. jeżeli chodzi o główną gałąź wytwór­
czości. o węgiel, to statystyka wykazuje, że 
WłAśnje od Tzasu plebiscytu i podziału nie- 
miTSfckiej cz^ęści Górnego Śląska, wytwór­
czość a znacznie wzrosła.

Korespondent przytacza na dowód cyfry ę 
w r. 1913 [wydobyto w niemieckiej części G. 
Śląska 11.090.908 ton, ilość .robotników za­
trudnionych wynosiła 31.739. \Y roku 1923
— 8.744.679 ton. robotników — 49.026. — 
W roku 1,924 <— 10,900.259 ton. robotników 
42.734, w roku 1925 — 14,272.687 ton. ro ­
botników 44.694. W )r. 1926 -  17,460.513  
ton, robotników 50.205. Cyfry powyższe do­
wodzą czegoś wręcz przeciwnego, niż film 
propagandowy. Korespondet francuski donosi 
wkońcu. że film ten jna być wystany1 w  ce- 
la-rli agitacyjnych po Europie i Ameryce.

Ujemny sąd umiarkowanych pism nie­
mieckich o tym filmie jest dowńdtem, że) lego 
rodzaju propaganda jest objawem braku naj- 
elementarniejszej uczciwości politycznej.

JAKOB BELSEN .

PAPUGA.
Zbudziwszy się, papuś ńatychmiast u- 

przytomnił isobie wczorajsze zdarzenie. Słod­
ko. na ramieniu pana dom u. spędzona, sza­
ra godzina, która jednak .smutny1 miała ko­
niec. z powodu pojawienia się głupich go­
ści. Przypomniał sobie ich natrętne próby 
zbliżenia się, które odpierał stanowczo, a 
potem owo nieznośne babsko, które za niej 
odstąpić nie chciało i wciąż palec mu pcha­
ło. gdy chciał uciec na d;5gie ramię.

Z peWną satysfakcją Wspomniał to obu­
rzenie ogólne, które wybuchło nagle, gdy 
wgryzł ,się w palec tej bezwstydnej) 
osoby. Ależ czerń było owio zadośćuczynienie 
wobec hańby, która .spotkała go beżpośre- 
dnio potem ! Oto zgoła sprawy! nie zbadaw­
szy. wepchnięto go w znienawidzony, bru­
natny kapelach dziecięcy, tak, 'że nie mógł 
się, bronić ani dziobem, ni szponami i zanim 
się spostrzegł, znalazł się w klatce. Zapadł 
rygiel ek od drzwiczek no... i odwrócono się 
od niego.

Zrezygnowano z Wszelkich wyjaśnień, na 
klatkę dla ostrożności zarzucono czarną chu­
stę. aby przytłumić skargi zranionego sersa.

Zrazu myślą), że byłoby dobrze wszcząć 
sir oj k głodowy,; z pogardą Wysypał ledy w 
piasek palą zawartość pokarmu z miseczki. 
Znużony dziwnie, lecz nie pomszczony by­

najmniej. -wdrapał się na pręt. na którym  
odbywa! zazwyczaj drzemkę poobiednią i 
knuł plany. Tu pamięć jego zagmatwała się. 
'Zdrzemnął Jtię,

Lecz mini przeć sobą dzień cały i naj­
pewniej (wpadnie mu do głowy jakiś sposób 
zieanszczenja się. Ale teraz żołądek jego po­
czął iwarczeć. Pokarm leżał rozsypany wj 
plasku na cinic? klatki... czy, znajdzie go po 
cieniKU ? Trzeba odgarnąć, -chustkę z klatki. 
Wsunął więc zakrzywiony dziób między dru­
ciane sztfibki ścian, u ją] chustkę, w jtnwszy, 
się w nią (dziobem i wreszcie udało mu się 
nieco Lz a słone usunąć, Ale jakaż ciężka była 
to robota ! -  .

Kiedy mż poraź dziesiąty ponowił pró­
bę. Chustka nagle poczęła spadać, porywa­
jąc go za ‘sobą tak, że zaledwie zdołał ode­
rwać dziób, iblał go blask śwliatła... He. hej 
he — zaśmiał się, i ao poiządku przypro­
wadził upierzenie, które przy pracy się roz- 
wichrfyło. Szybko skoczył na piasek, by od­
robić wczorajszą wieczerzę. Tymczasem wi 
izbie zrobiło sięmgwnrno. Pan domu zbliży# 
się do klatki i  otworzył drzwiczki. Zazwy­
czaj papuś z niecierpliwością oczekiwał tej 
chwili, by z impetem wypaść z klatki i u- 
siąść na ramieniu iana. Dzisiaj jednak nić 
spojrzał nawet na niego i spokojnie ude­
rzał dziobem w Iziarenka. Dopiero po dłuż­
szej ichwili przystąpił do drzwiczek i po­
czął koło nich majstrować, Plan jego był na­
stępuj ą c y : będzie tak długo targał haczyk, 
póki isię nie oderwie, poczem o ue możności 
wyłamie drzwiczki z zawias, jako protest

niejako przeciw owemu brutalnemu zwycza­
jowi niemiłosiernego zamykania go za każ­
dą drobnostkę. Tymczasem robola nie szła 
bynajmniej -tak raźno, jak przedtem, gdy 
Chustkę ściągał z klatki. Ale papuś nie na­
leżał wlcale do rzędu łych. którzy natych­
miast składają broń. Zatopiony', w pracy, 
nie .spostrzegł, że pan jego znowu wszedł 
był fd-o pokoju i dłuższy już czas przypa­
trywał się jego poczynaniom. Nagle uczuł się 
porwanym i zanim mógł pomyślPĆ o obro­
nie, sic ział już na pręcie w- klatce, a drzwi 
czki zapociły się mu przed nosem. Obejrzał 
się. nikogo w izbie nie było. Pan wyszedł..

Dobrze ci tak — powiedział sobie pełen 
gniewu. — Na drugi raz będziesz uważniej­
szy. By spłukać irylację, wziął łyk Wody 
i postanowił ponowić ataki swoje na zame­
czek w drzwiczkach klatki. Narazie jednak1 
nic z lego nie było. Przez chwilę zadoWalał 
się. rzcmpoleniein. które powstawało skut­
kiem jiodnoszenia i spuszczania haczyka. 
Gdy w końcu zaprzestał pracę widocznie! 
ucieszony Tą nową rozrywką, aby pomyśleć 
o drugiem śniadaniu — stał ,się nagle cud 
— furloiczka sama .się otwarła ! Prawie bez 
zmysłów gapił się n a nią. Minął spory czas. 
zanim zdecydował się opuścić Więzienie. Po­
moc przyszła tak iszybko, że nie mógł się 
opędzić nieufności. Postanowił, potem kie­
dyś zaslanowić się nad tą spraw ą; teraz zaś 
pragnął użyWąć szczęścia i kuć swój plan 
zemsty.

(Dok. nasi*).;
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UreczysfDśc^ 1-szo majowe w M u .
PRZEM YŚL.

Poważny przebieg święta majowego wy­
war} duże wrażenie i był świadectwem doj-j 
rziałości klasy robotniczej naszego miasta. 
Zwołane przez Komitet miejscowy1 P. P. S. 
i Klasową Radę Związków Zawodowych! 
zgromadzenie odbyło się w szczelnie zapał-,1 
nionej sali teatralnej Domu robotniczego. 
Zgromadzanie zagaił krótkiem a jędrnemi, 
przemówieniem tow. Rei uch. na którego 
wniosek |w skłaa prezyrfjum weszli: tow. 
Kurasiewiicz i Nowoświal. Referaty) wygło­
sili b. poseł Iow. Chudy i tow. Wolański. 
Przemówienia przeplatane były pieśniami 
robotniczienii odśpiewanymi przez chór i 
odegranymi przez orkiestrę kolejarzy. P ró­
by zakłócenia zgromadzenia przez koniuni-! 
stów. zjostały rychło zlikwidowane.

Po zgromadzeniu uformował się impo­
nujący pochód. kLóry wedle zgodnego obli-! 
czenia osób bezstronnych. był znacznie licz­
niejszy niż w roku ubiegłym. Liczba uczeij 
stników idących w karnych szeregach wy­
nosiła conajininiej 2.000. W pochodzie zwra­
cały uwagę szczególnie liczne grupy bez­
robotnych i kobiet, domagających się pra­
cy i chleba. Z okna Magistratu przemówił 
tow. Dr. Grosfeld, kLórego przemówienia naj 
1’5'nku wysłuchał wielotysięczny llmn. TowiJ 
Dr.. Grosfeld odiczylal na zakończenie swego 
przemówienia rezolucję C. K. W. P. P. S.,' 

fóra zgromadzeni przez aklamację przyjęli.
Po południu odbyły się. zawody piłkar­

skie roz'egrane zwycięsko przez R K. S. 
,-->wit“ . zaś wieczorem urządzony przez Tj 
U. R. wieczór artyslyczny z uaamymi wystę­
pami chóru robotniozeigo, zespołu mandolb 
nistów T. U. R. i sceny robotniczej.

JAROSŁAW.
Przy licznym udziale robotników z mia­

sta i okolicy, odbyło się zgromadzóme pierw- 
szomajowe pod golem niebem w1 parku miej­
skim. Zagaił tow, Chodaniawicz. Przewodni­
czyli: Low. Chocianiewłcz i Mroczyński. se- 
urcbirzowal tow. Goryl. Obszerny referat o 
Jasłach majowych wygłosił tow. Siegman z 
Prziemyśla. Po zgromadzeniu odbył się po­
chód ze sztandarami i transparentami. Re­
zolucję C. K. W ' P. P. S. przyjęto jedno­
myślnie.

Wieczorem odbył się koncert ludówyj 
(deklamacje śpiew j t. d.) oraz zabawa to­
warzyska.

We wszystkich miejscowościach — po­
dobnie zresztą jak w1 okręgu całego woje­
wództwa — uchwalone rezolucje zawierały 
protesl przeciw rozpisaniu wyborów kur ja]- 
ttych do rad miejskich. !

WINNIKi.
Ludność Winnik dala prawdzjwy wyraz świado­

mości .celów proletarjatu, w dniu 1. m aja. Wczesnym 
rankiem przeciągały ulicami miasteczka dwje muzyki, 
Przypominając mieszkańcom, że to uroczyste św ięto 
Pracy.

O godz. 12-tej w południe odbyło się imponujące 
zgromadzenie na placu Zw. zawód., na którem wygło­
siła referat okolicznościowy tow. Borzęcka ze L w o^a.

Rezolucja została przyjętą jednomyślnie. Po zgro­
madzeniu uszykował się olbrzymi pochód 'przy dźwię­
kach muzyki, przechodząc ulicami miasta.

O ^odz. 15 urządzono staraniem Komitetu PPS. 
r£:styn, gdzie niestrudzeni towarzysze muzykanci u- 
Przyjemniaii kilka goazjn mjle spędzonych wśród zie­
leni na górce w Sokolni ludziom pracy. Humor, zgoda 
1 radość wspólna, przy pięknej pogodzie wybjła piętno 
eedowolania z prawdziwie pełnera uznanjem' i uczcze­
niem dnia święta pracy.

CHODOROW. 1. mała 1927;
Tegoroczny obchód święta pracy oka­

zał nadzwyczajny wzrost uświadomienia w 
naszem mieście.

Rano moziyka kolejarzy odegrała pobtwl-) 
kę. zwiastując święto Lrobolmeze.

O godz. 10-tej na placu Groagera ze- 
braly sic, liczne rzesze ludzi pracy, gdzie 
po zagajeniu low. Dra Bunikiewioza wy­
brano prezydjiim w osobach to W. Wróbla. 
Buchowskiego i Wożniaka, poezietr. referat 
wygłosił tow. Dręgiewiez.

Imieniem ukraińskich robotników1, któ­
rzy w znacznej części wzięli udział w ob­
chodzie przemówił tow. Stecyszyn.

Po uchwaleniu rezolucji uformował się 
pochód z muzyką kolejarzy i sztandarem 
P. P. S. na czele. Wzięło udział około 800
IllGZi.

Przeszedłszy przez miasto ńdano się do 
sali „Sokola11, gdzie w szczelnie wypełnio­
nej sali odbyła się Akademjń:

W  słowie wLslępnem wskazał low. Drę­
giewicz na znaczenie świadomości polilycz- 
nej i społecznej oraz jakie obowiązki ciążą 
na socjaliście. j

W programie były deklamacja tow1. 
Wróblowej. skrzypce i śpiew, kwartet mu­
zyki kolejarzy. ”

Wieczorem urządził komilet przedsta­
wienie „Śmierć Okrzeji“ oraz zabawę lą­
dową.

Naturalnie, że cały dzień zbierano na! 
oświatę robotniczą i trzeba przyznać, że 
obywatele chętnie da i ki składali.

Yv calem u rządzeniu obchodu widać: by­
ło świadomą i sprężystą organizację.

Przfy lej - sposobności należy podzięko­
wać kapelmistrzowi tow. Obolewskiomu ja- 
koteż kolejarzom za wyborową muzykę.

DOBROMIL.
Tegoroczne święta majowe było świa­

dectwem rosnącej siły ipartji naszej 'w po­
wiecie dohromil skini. Oprócz salinarzy-z L,aą 
cka i robotników1 ‘miejskich, którzy co roku) 
święcą dzień 1. maja. w1 iynt roku przybył)1) 
pochody robotników tar łącznych i rolnych' 
z powiata. lak, iż w1 pochodzie manifesta­
cyjnym w^ręło udział przeszło 800 ludzii 
Na rynku odbył się wigę pod przewodnic­
twem tow. inż. Zielińskiego i Kiryka. nai 
klórewi żyWo oklaskiwane przemówienia wy­
głosili Iow. Mikrnta z Przemyśla i tow1. 
Sza per.

SYNOWoDZKO WYŻNE.
Swięlo 1-szo majowe wypadło u nas nie­

zwykle wspaniale. 11 /
Około [odz. 8.80 zgrom,aużiły się 11 urny 

robotników tariaezanychl by przez wzięcie 
udziału w Zgromadzeniu i pochodzie, za­
manifestować swą solidarność i silę pod1 
czlerwonym sztandarem P. P. S.

Referował Iow. Sokołowski Stanisław ze 
Stryja, który w (swem przemówieniu ontó- 
Wu znaczenie święta majowego, genezę ru­
chu robotniczego oraz konieczność bezwzglę­
dnej wgik z kapitałem aż do zw!y|oięst\va.

Po jcdiiłoniyśjneni uchwaleniu rezolucji1 
1-szo ym jowej — uformował się pochód — 
ze s/.iandn rem fczerwonyłu na ozcie. za któ­
rym kroczyły rozentuzjazmowani robotnicy 
(w1 ilości z górą 800 osób) z pieśnią robo-! 
taiczą na ustach Po'w ręczeniu rezolucji 
tal. czynnikom rządowym — okrzykiem na 
cześć P. P. S. i Święta Majowego zakończo­
no tę uroczystość.

STR Y J.
M anifestacja 1-m ajow a w tym roku nie wypadła 

tak okazale, jak za lat poprzednich, niemniej była do­
wodem, ,si1 g miejscowego ruchu robotniczego. Pochodem 
z 'Orkiestra kolejarzy na czele przeszli manifestanci do 
największej sali kjnowej, którą wypełnili po brzegi. 
Zagaił i przewodniczył zgromadzeniu tow1. jOżga. Obok 
niego zasiedli w prezydjum tow. M ederow a, Gocek 
i Szczerski. Referował tow. Sokołow ski ze Lwowa. —  
Rezolucję, znana już czytelnikom Dziennika Ludowego, 
przyjęto jednomyślnie. Po zgromadzeniu pochód prze­
ciągnął głównemi ulicami miasta i po krótkjem prze­
mówieniu tow. Gocka z balkonu Związku kolejarzy, 
rozwiązał się. Spokój ntgazje nje został zakłócony.

— : : :  —  ■»
RAWA 0U S K A .

Święto robotnicze by!o tu obchodzone uroczyście. 
Rano o godz. 6-te j orkiestra ZZK. odegrała pobudkę 
na ulicach miasta. O godz. 10-tej rano zebrali się ro­
botnicy pod lokalem ZZK., skąd j rzy dźwiękach mu­
zyki ruszono na Rynek. Wielkie —  jak na Rawę 
Ruską —  zgromadzenie, zagaił tow. Sohuster Fran­
ciszek, przewodn. Komitetu PPS. i ZZK. Referat o 
1 maja wygłosił tow. Froehlich ze Lwowa. Przedło­
żoną inezolucję majową uchwalono olbrzymią w iększo­
ścią głosów, bo tylko czterech niedorostków głoso­
wało przeciw. Po zgromadzeniu rozwinął się po­
chód, który przeszedł ulicami miasta pod lokal ZZK. 
gdzie przemówił jeszcze tow Schuster, poczent zgro­
madzenie rozwiązano. —  W ieczorem  zespół amatorski 
odegrał sztukę „W  Dąbrowie Górniczej", poczerri w m i­
łym nastroju bawiono się do późnej nocy.

BO LEC H O  W.
Święto 1 - go Maja wypadło wspaniale. 

O godz. 5-taj (rano odegrano pobudkę po 
wszystkich ulicach.

O godz. 10 puszył olbrzymi pochód li­
czący około 2.000 robolników ulicami mia­
sta do rynku, gdzie odbyło się manifestacyj­
ne zgromadźenie, na które ipirzybył jako re­
ferent Low. Teller !z Drohobycza.

Tow. Teller, wi iswem przemówieniu pod­
niósł niebezpieczeństwo sytuacji ;międzyna­
rodowej. grożące wojną, omówił sprawę 
wprowadzania w żylcie ustawodawstwa so­
cjalnego. poruszył sprawę narzuconej usta­
wy, o wyboracl kurjalnyeh do samorządul 
oraz sprawę walki o demokrację.

Następnie tow. Pawłowicz odczytał re- 
zubiteję G. K. W., którą jednogłośnie przy­
jęto

Okrzykiem „Niech żyje Polska Part ja 
Socjalistyczna'1 ! zebranie zamknięto.

BUCZACZ.
W  dniu święta robotniczego 1 maja Itr. 

zgromadzili ,się buozaczcyl robotnicy, zwo­
lennicy P, P. S., w sali Związku Inwalidów, 
gdzie odbyło się staraniem Miejscowego Ko­
mitetu robotniczego P. P. S. o godzinie 12. 
w południe Uroczyste Zebranie. Przewodni­
czył na niem tow. Rucinski. sekretarzował 
Iow. Skalak. Po Zagajeniu Zebrania zabrali 
głos low. tow:. Chlebek i Urbański, którzy 
w1 swem przemówieniu wykazywali zebr.i- 
lilyim znaczenie święta robotniczego i na­
woływali do skupiania się w szeregach PPS., 
celem obrony demokracji, obalenia ustroją  
kapitalistycznego i wywalczenia lepszej ro­
boczej doił. Przemówienie sw®, gorąco przez 
zebranych (oklaskiwane, zakończyli okrzy- 
k j,m na cześć !P. P. S. i Socjalistycznej 
Polski Ludowtej. Po odśpiewania „Czerwo­
nego Sztandaru11 zebrani w1 podniosłym na­
stroju spokojnie rozeszli się.

Obecnych na sali było około 100 ro­
botników. ,,Bund“ odbył swoje zebranie o 
sobno

Czytajcie Dziennik Ludowy!
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J\[owinij z dnia.
Lwów, dnia 5. maja.

Z POWODU PRZERWANIU SIĘ POŁĄCZENIA 
TELEFONICZNEGO pomiędzy Lwowem, a W arszaw ą 
nie otrzymaliśmy ubiegłej nocy wjadomości od na­
szego korespondenta z W arszaw y.

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ odbędzie się we 
czwartek, 5. bm. Na porządku dziennym m. i. zacią- 
gnięnie pożyczki na zatrudnienie bezrobotnych.

OGŁOSZENIE KONKUPSU. Magistrat m. Lwowa 
Ogłasza konKurs na jeden posag iw kwocie 500 zł. dla 
ubogich dziewcząt, sierót po rzemieślnikach z fundacji 
imienia ś- p. Ant. Chylińskiego. —  Dziewazęta ubie­
gające się o posag mają przedłożyć: 1) jipetrykę chrztu, 
na dowród, że są urodzone we Lwowie, ślubnego po­
chodzenia, reliigji chrześcijańskiej i ukończyły już lat 
10, a nie przekroczyły lat 24. 2) meirykę śmierci ro­
dziców, względnie ojca, 3) świadectwo ubóstwa i mo­
ralności 4) dowód, że ojaiec był rzemieślnikiem.

Rozdanie posagów nastąpi przez losowanie w  dn. 
,10. lipoa 1927. Podanie o przypuszczenie do losowa­
nia, z (wymieniony mj iwyżej 'dokumentami należy w nieść 
do Magistratu najpóźniej do dnia 31. meja 1927.

DOROCZNE SZCZEPIENIE PRZĘCIW OSPIE. 0 - 
chronne szczepienie przeciw ospie rozpocznie się w 
bieżącym roku w diiiu 4. tnpja i trw ać będzje przez 
miesiąc imaj i czerwiec. Obow iązkow i szczepienja 
podlegają w r. 1927 dzieci iw pierwszym roku życia, 
tj. urodzone wr czasie od ania 15. lutego 1926 do 
włącznie 14. lutego 1927, następnie Wszystkie dzieci 
W 7 roku życia, tj. urodzone w czasie od dnia 1. sty­
cznia do włącznie dnia 31. gruarija 1920, daiej wszyst­
kie izieci obowiązane do szczepienia i rewakcyna- 
cji w roku 1926, których nie zaszczepiono i nie re - 
wakcjonowano w  ubiegłym roku. Wszystkie osoby, 
których wskutek jakichkolw iek przyczyn nie zaszcze­
piono i nje rewakcjonowano dotychczas jwl poprze­
dnich latach, wreszcie te dzieci i osoby, które się 
doDrowolnie zgioszą do szczepienia lub reWakoynacji.

Szczepienie dokonają lekarze miejscy bezpćatnie 
w ciągu maja i czerwca codziennie, z wyjątkiem  nie­
dziel i św iąt o godzinie 5-tej popołuddju w następu­
jących lokalach :

Dzielnica I. Dr. Kasparek w szkole im M. Ko­
nopnickiej, ul. Zielona 10.

Dzieln. II. Dr. Dolfńśki w  szkole św. Anny, ul. 
Św Rnny 2.

Dzieln. III. Dr. Litwjnowioz W szkole św. Marcina 
męskiej, ul. św. Marcina 6.

Dzieln. IV. Dr. Jeszczurowski w szkole im. Zim o- 
rowicza, ul. Łyczakow ska i67.

Dzieln. V Dr. Kielanowski w szkole im. M ickie­
wicza, ul. Rutowiskiego 11.

Dzieln. VI. Dr. W ernicki w szkole im. M. M a­
gdaleny ul. Leona Sapiehy 11. , 1

Dr. Darom w Fizykacie miejskim, |pl. Dąbrowskiego 
1. 3, codziennie od godz. 10-te j do 11-tej przedpołu­
dniem.

Fizykat miejski zwraca uwagę, że szczepienie o - 
chronne jest w myśl ustawy (przymusowe i że osoby, 
które nie zgłoszą się do szczepienia względnie re - 
Wakcynacji, bez pooania przyczyny uzasadniającej ich 
nieobecność —  podlegają skutkom przewydzianum w 
powyżej wymienionej ustawie.

ADWENTOWICZ W  „ŻYW YM  TRU PIE" TO L- 
S,TOjA. Dziś, tj. w  czwariżk, w ystaw ia Teatr Mały 
potężny dramat Tołstoja p. t. „żywy trup", w  któ­
rym wystąpi gościnnie jeder z najciekawszych aktorów  
współczesnych Karol Adwentowicz, doskonały odtwór­
ca ról O podłożu głęboko psyehologicznem.

MIKUŁAJ ORŁOW, jenen z  najznakomitszych p ia­
nistów współczesnych grać będzie dzjś We. czwartek. 
Koncert tego pianisty zaliczyć należy do najpiękniej­
szych i najbardziej wartościowych produkcji muzycz­
nych,

W  niedzielę, dnia 8. bra. pdbędzje się koncert na­
szego świetnego skrzypka i zasłużonego (pedagoga 
prof. Maurycego W olfsthala z udziałem Orkiestry T ea­
tru Miejskiego i PolSKjego Tow . M uzycznego. W  pro­
gramie konoety Brahm sa i Sibeliusa z  towarzy­
szeniem orkiestry oraz Fuga Bacha. Na wstępie or­
kiestra odegra Korngolda Suitę do muzyki „W iele ha­
łasu o  nic" —- dzieło d a ostatnim koncercie sym fo­
nicznym z entuzjazmem przez publiczność przyjęte.

SIEKANE MIĘSO TRUCIZNĄ. Ze Względów zdro­
wotnych zakazana jest w lecie sprzedaż mięsa sieka­
nego i salcesonów, że  zarządzenie to jest celowe, 
Świadczy o tem fant następujący. Stefanja Muszak, 
zam. przy ul. Trauguta 12, kupiła onegd„, w  sklepie 
N. Hewlika przy ul. Króla Leszczyńskiego, siekane

Kino M A R Y S IE Ń K A  " W  Wyłącznie ^  K ino  M A R Y S IE Ń K A
Wyświetla dziś największą senzację obecnego sezonu p. t :

NOWE PRZY60DY S9NT0M 5R
Dram at w  12 aktach.

W  głównej roli Pearl Wiet w *  H A R R Y  P E E L .
Uzupełnia kom edja w  2 aktach. i

plięso, z ktorego sporządziła sznyde. Po spożyciu ich 
wszyscy zachorow ali na niedyspozycje żołądkowe, zaś 
licząca' 2 i pół roku córka M., Irena, zmarła wkrótce 
potem Wśród objawów zatrucia. —  Niektóre dzienniki 
mylnie (poinformowane przez policię, podały następnie, 
iż dziecko zmarło wSkutek zatrucia chlebem. W  spra­
wie tej prokuratorja sądu karnego zarządziła docho­
dzenia.

OFIARY JAZD NIEOSTROŻNYCH. Benedykt Schnei 
der, kierując w ul. Gródeckiej autem nr. 7872 potrącił 
12-letniegO ucznia M arkusa Selzera, który doznał za ­
łamania czaszki, oraz ciężkich obrażeń. W stanie 
groźnym odwieziono go do szpitala.

Tytus W aw ela, kierując samochodem,, nr. 8264, 
potrącił na pl. Mariackim żonę kupca Gustawę Singe- 
irową, która upadłszy, doznała licznych kontuzji.

POSTRZELENIE CHŁOPCA NA FESTYNIE. One- 
gdaj odbywał się festyn na Cytadeli podczas której lo 
zabawy jedną z atrakcji było strzelanie do tarczy. Ja ­
kiś złośliwy osobnik lub też pjedołęgu, strzelając do 
celu wpakował Wówczas kulę flobertową W bok 12- 
letuiego Ozjasza Schdchtera. Indywiduum to  zdołało 
skryć się w tłumie, zranionego izaś po zaopatrzeniu 
odstawiono do szpitala celem wyjęcia kuli.

AWANTURY I STRZELANINA. W  realności przy 
ul. Lwowskich Dzieci, trwały njesnaśki pomiędzy A. 
Tadlową, a  Nowickimi. Narzeczony córki T „ Fran­
ciszek Jaworski, chcąc, jak twierdzi, nastraszyć No­
wicką onegdai strzelił w je j kierunku z rewolweru. 
Sprawą tą zajęła się policja, gdyż Nowicka omal nie 
została postrzelona.

Stefana W atylaka osadzono w areszcie, za usiło- 
wane zranienie nożem swej m atki Ludwiki.

ARESZTOWANIE INŻYNIERA ZA OSZUSTWO. 
Itiż. Leon Darmoliński, właściciel biura naftowego w e 
Lwowie, zbiegi W r. 1922 do Ameryki po dokonaniu 
szeregu o_szustwr i sprzeniewierzeń. W  r. 1926 przeby­
wał on w stanach Ohio i Mischigan, Władze zaś tam­
tejsze z nieznanego na razie powodu zażądały od 
konsulatu polskiego wydania mu paszportu deporta­
cyjnego z powrotem do Polski. P olicja  powiadomiona 
o powrocie poszukiwanego do kraju, ujęła go 27. 
ub. m. w Tczewie i odstaw iła do Lwowa. Przy uję­
tym znaleziono 104 sztuk akcji naftowej firmy „The 
Centhury Oil aa  Gas Compagnie", z podpisem areszto­
wanego, który figuruje jako prezydent tej firmy. Gdyby 
akcje te były prawdziwe, przedstawiałyby wartość 40 
tysięcy dolarów. Aresztowanego odstaw iono do wię­
zienia przy ul. Batorego.

Za pełnienie służby w dniu 1. m aja składam sw oją 
dzienną płacę zł. 13220 na fundusz prasowy Dziennika 
Ludowegc A. A d l e r .

taneczna. —  Wstęp dla pp. oficerów i ich rodzin 
1 fcł. —  dla osób cywilnych za okazaniem karty u- 
czestnicrwa 2 zl. —  Początek o godz. 20-tej.

X  ZEBRANIE NAUKOWE POL. TO W . HISTORY­
CZNEGO odbedzie się w piątek, 6. maja ar. o godz. 
6 popoł w Seminarjum Historji Polski Uniw. J. K. 
(Mickiewicza 5 a III. p.) z referatem dr. K. Za­
krzewskiego p. t . : „Zjazd bizantynologów W Belgra­
dzie". —  Goście tujle widziani.

X TO W ARZYSTW O  LEKARSKIE. Najbliższe posie­
dzenie w piątek, 6. bm. odbedzie sję  W Klinice chirur­
gicznej i obejmie pokazy kliniczne, przedstawione 
przez prof. Schramma i pp. Asystentów jakoteż wy­
kład prof. Koskowskiego p, t . : „O bodźcach wydziel- 
niiczych żoładka i jelit".

X POSIEDZENIE ZARZĄDU SEKCJI KOBIET oraz 
komitetu zbiórkowego odbędzie s[ę dziś, 5. bm. o  
godz. 7—ej wiecz. przy ul. Sykstuskiej 21, II. p.

^Komunikaty.
X STARANIEM ODDZIAŁU ZWIĄZKU STRZE­

LECKIEGO w Ustrzykach Dolnych, urządzą Lwowskie 
Tow arzystwo W alk i z Gruźlicą w  dniach 11, i 12. 
maja 1927 I-sza Ruchomą Wystawrę Przeciwgruźliczą.

Apelujemy do miejscowego społeczeństwa i oko­
licy, aby przez zwiedzenie wystawy zapoznało się 
choćby ’w ogólnych zarysach z ta straszną chorobą 
społeczna.

X REPREZENTACYJNY RAUT POLITECHNIKI od­
będzie się 7. bm. poraź pierwszy w auli Politechniki. 
Protektorat nad rautem raczyli objąć ip. Rektor Poli­
techniki Dr. Otto Nadolski, oraz pp. Dziekanj wydzia­
łów. W  części koncertowej łaskawy współudział przy­
obiecały panje: prof. Zofja Drexler Pasławska, W anda 
Siemaszkowa oraz Helena Ottaw owa.

Zgłoszenia na listę zaproszeń przyjmuje komitet 
we czwartek i piątek od godz. 18 do 19 w  westi- 
bulu hotelu George‘a.

X OGNISKO OFICERÓW ZAŁOGI LW OW SKIEJ u- 
rządza w7 sali własnej (ul. Fredry 1) dnia 7. maja br. 
wiosenną tombolę, poprzedzoną wieczorem  rozm ai­
tości. W  programie farsa  ,p. t . : „Ciotka umarta" —  
śmiech, humor, satyra, tańce —  Po tomboii zabawa

Z  s a l i  s ą d o w e j .
6 miesięcy w ięzienia  za druk ulotek 

ko m u n i sty cz ny ch.
W  kwietniu ub. roku dr. Manuel wraz1 

z Andrzejem Wiszyńskim wydał jednodniowa 
kę komunistyczną z okazji 1 Maja. Prokurat 
tor ja skonfiskowała tę jednodniówkę, wczo-i 
raj zaś stanął Wiszylński. przed sądem, przy­
sięgłych jako oskarżony o zdradę główną 
i  szerzenie niepoKoiu Po przeprowadzonej 
rozprawie przysięgli zaprzeczyli pytanie głów­
ne. zatwierdzając jednak dalsze. Wobec tego 
trybunał iskazał Wiszyriskfego na 6 mieś., 
cię.kiego więzienia. Trybunałowi przewodni­
czył r. Mayer, oskarżał Iprok. Wonjdrausz. 
bronił dr. PawCncki.

Wspomniany dr. Mandel został już po-i 
przednio skazany na długoletnie więzienie.

Chciał policjanta położyć na łopatki.
Dnia 6 kwietnia br. Józef Iwaniszyn i 

jego imiennik J. Kriegel, upojeni widocznie! 
podmuchami wiosennymi, wyprawiali bre-‘ 
w er je w ul. Kopernika, przyczepi poturbo- 
•wiali parę irzeehodniów1. Stąd UdaP się obaj 
Ha Wały Hetmańskie gdzie w dalszym cią-, 
gu awanturowali się.

Zabawę tę usiłowało popsuć im dwóch 
(policjantów. Zuehty, nie zlękli się jednak po­
sterunkowych. Knegel zdjął najwlet mary-i 
inarkę i zachęcai (policjantów! do „pancji‘j 
boksu, obiecując obu położyć ma łopatfti. 
[Nje łatwą też (mieli sprawę posterunkowi, 
gdyż mocno spostponowani z trudlełm zdo-, 
lali odstawić obu awanturników idb ula.

W czoraj (stanęli oni przód1 wyrokującym  
sędzią SuTisławlskiim, Wólrtyi skazał Krłelgiaj 
pa 6. Iwaniszytna zaś na 1 miesiąc ciężkiego 
więzienia.

X  j NADESŁANE.
(Z a tę  ru b ry k ę  R e d a k o ja  n ie  od pow iada).

O k u l i s t a

Docent Dr. Wiktor Reis
powrócił.

nnnaa mbjewsks
LEKARZ DENTYSTA
ORDYNUJE OD GODZINY 1030 do 2-30.

Lwów, ul. FREDRY 9, II. p.
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U W A G A !  WIELKA ZMIANA W B A G A T E L I ! ! !
Przedstawienia kabaretowe połączone z Dancingiem poi Dyrekcją powszechnie łubianego artysty A- Browninga  
rozpoczynają się ju i  o godz 9-tej wieczór. Program  senzacyjny dotychczas w e Lwów 1e Jeszcze 
nie w idziany ! Prócz 6-pierwszorzędnych numerów widowiskowych udało się dyrekcji zaangażować słynny 
Ba le t 4  S lste rs  Flower 4  oraz mulatkę Prlncesse  Bainka, śpiewaczkę M ajerską  i satyryka Kędzler-

pST JSSFJSSZ  Dancing w Barze Amerykańskim
wzór najelegantszego Baru M o n i c o  w Paryżu. Specjalność: Trunki amerykańskie i chłodniki preparuje spe­
cjalny Mixer z Londynu. Tańce prowadzą 3 salonowi tancerze z słynnym Harrym z paryskiego Monico na czele. 

| Dwie orkieBlry pod kierownictwem znanego Wikt. Osieckiego.

Najstraszniejsza katastrofa w dziejach Ameryki.
NOWY YORK. 4. maja. Amerykański 

minister Handle, mówiąc, o katastrofie po­
wodzi iw St. Zjecmoezonych. nazwał ją naj­
straszniejszą katastrofą w1 historji kraju.

ZRUJNOWANYCH ZOSTAŁO OKOŁO 
200.000 LUDZI, 

powódź zalała 24.000 kim. kw'. ziemi. Szko­
dy wyrządzone nie dadzą się dotychczas ob­
liczyć. . <

W ezbrane wody, przedarły Znowfu w* sze­
ściu miejscach tam y w długości 200 mil angj 
od Nowego Orleanu, skutkiem czego powódźl 
zalała znowu nowie obszary z plantacjami 
bawełny i trzciny cukrowej. Ludność u- 
tchodzi w dzikiej panice.

_ NOW Y ORLEAN; 4. m aja. (Fat ) Po­
wódź. spowodowana przez wy lew 'zeki Mis­
sisipi. rozszerzyła się na gęsto zamieszkałe1 
obszary północnej części stanu Luisiana, 
gdzie mieszkańcy porzucając iswioje fermy.

W  więzieniu w Repi, (Czechosłowacja) zakończy­
ła  przed kilku dniami życie Hilda Henika, 24- le­
tnia [kobieta, bohaterka tragiczne] afery z przed 4 lat. 

Za poduszczeniern je j i je j (matki miody, zakocha­
ny w niej chłopak zamordował Wówczas skrytobójczo 
je j piĘża- W  ciągu procesu okazało się, że morderca 
działał pod nieodpartym wpływem kochanki j dlatego 
Otrzyma* tylko stosunkowo lekką karę kilkuletniego 
•więzienia, podczas gdy Hilda została skazana na śmierć 
(ponieważ jednak była brzemienna, zamieniono ję ka- 
„ę na bezterminowe w jęzjenje), a m atka jej otrzy­
mała 120 lat więzienia.

1 Hilda Hanjka .chorowała na gruźlicę. Do ostatniej 
chwili —  opowiada pewien dzjennjkar: — i

CZEPIAŁA SIĘ  KURCZOWO NADZIEJĘ 
na odzyskanie wolności. Przed niedawnym czasem 
w niesiono istotnie ze względu na stan je j zdrowia 
prośbę do prezydenta o wypuszczenie je j na wolność. 
Prośba zosiala załatwiona przychylnie, ale tylko dla­
tego, że nie było już najm niejszej na dz je j i na je j wy­
zdrowienie. Za kilka dni m jała opuścjć w jęzienie w  
Repi, lecz tymczasem zaskoczyła ją śmierć. 

Nieszczęsna

W ia d o m o ś c i  z k r a ju .
KRW AW E POKŁOSIE ŚWIĘTA 3 MA­

JA'. W. Glinianach pow1. przemyślański —( 
wspomnianego dnia wi południe napadło kil-.' 
k uastu Ukraińców na banderję ja;dącą na) 
kOi. iiach. Napastnicy podarli is'z!t|aińd(ajr i Iciięźkc 
pobili j idącylch żelaznymi .sztabami i pał­
kami. Policja aresztowała kilk" uczestników) 
napadu

W  Ryidzjymie podleź,ar lądowlania samo-j 
lotu wojskowego, przybyłego z Torunia wl 
celu propagandy, zdarzyła .się, katastrofa poci , 
czas lądowania. Samolot zawadził o parkan, 
wpadł między tłum, prryczein kilka osób 
zostało ciężko ranionypb. Lotnik sierżant Żu­
rawski wyszódł z \wypadku bez szwanku.' 
Apiarat został jlednak poważnie uszkodzony.)

SAMOBÓJSTWA |E POWODU KŁOPO^ 
TuW M ATERJALNYCH. 20-łetnia Felicja  

Kirchnerówna z pówódu kłopotów7, materjal-!

schronili się w okolicach wyżej położonych.
NOW Y YORK, 4. maja. (Pat). Z lotni­

ska na Fłoryldzie wysianych zostam i dodat­
kowo 12 Hydroplanówi do okolic nawiedzom 
rnylch przez powódź. Około Baton Rouge la­
ma została ponownie lwi dwóch miejscach 
prz,etrwiana Niezbędne jest natychmiastowe! 
przybycie eskadry hydroplanów' dla ocale­
nia obywateli, którzy schronili się W wlyżej1 
położonych miejscach. W  Baton Rouge jest 
już 15 hlyldlroplianów.

Przerw anie sie nowej tam y.
N ORLEAN 4 piaja. (Pat.). Skutkiem, 

przei wlania jeszcze jedhej tamy zalane! zo­
stały tereny rolnicze w północnej i W sch o d ­
niej części stanu Luisiana. Wiele wisi zostało 
opuszczonych iprzez mieszkańców', którzy wi 
liczbie 20.000 ńdlają się d ó  Baton Rouge.

BRONIŁA SIĘ  ROZPACZLIWIE pRZED NIĄ. 
e w  chwilach bezuennego zwątpienia zalewałs się 
łzami na swem łożu .choroby.
1 Młode ja j  serce rwało się do woloośfcu. i życia, a 
równocześnie czuła, że ciało je j dogasa. Rozumiejąc 
że musi umrzeć, chciała przynajmniej przeżyć osta­
tnią wiosnę na wolności. Dopóki mogła, w spinała się 
do małego okienka swej celi, aby ujrzeć nieco skąpej 
zielem i skrawek nieba.

Gdy się zbliżała chwila je j pmjerci, pozwolono 
matce, odsiadującej w tern samem Więzieniu 20- letnią 
karę, odwiedzić umierającą. Św iadkow ie tego tragicz­
nego pożegnania byli wzruszeni sceną, jak a  rozegra­
ła się między dwiema njeszczęśliwemi kobietam i.

—  Mamo, m oja złota mama —  łkała Hilda —
JA UM IERAM I JE S T E M  TAKA NIESZCZĘŚLIW A...

M atka, płacząc, położyła głowę na kołdrze 
śmiertelnego loża. Niebawem potem córka wyzionęła 
ducha.

Dzieckiem (nieszczęsnej ofiary nam iętności, które
urodziło się w więzieniu, zaopiekował się obrońca
Hildy, 'biorąc je  do swojego domu na wychowanie.

tnyićh rodziców zmuszona była przerwać ,stu- 
i dja na Uniwersytecie warszawskim i wrócić, . 
do domu rodzicielskiego w1 Brzostkowie pod* 
Siedlcami. Wi skutek [tego K. popadła wl roz-f 
.strój nerwowy, i popełniła onegdaj zamach 
samobójczy przez podpalenie rzeczy ułożo­
nych na stosie w swoim pokoju, na który się 
położyła. Nieszczęsną zdołano wyratować od1 
spalenia się żywcem. Doznała jednak tak 
ciężkich obrażeń, że zmarła następnie w 
szipitalu.

.Wj Toruniu popełnił zamach samobój-, 
czyt‘*urzędńik wojskowy N. Jankowski, pozo­
stawiając żonę i dziecko. PoWodem despe­
rackiego kroku były kłopotij materjalne.

SKAZANIE KOMUNISTEK W  ŁODZI.
LODŹ. 4 maja (AW.). Sąd1 okręg, w Ło-, 

dzi skazał na 12 i 3 lata ciężkiego więzienia! 
z pozbawieniem praw komunistki Różę Win- 
ireter, Kowalską i Esterę N eufeld'0'wńę. .

Sanatorjum dla gruźliczych chorych 
we Lwowie.

Zarząd Kasy chorych m. Lwowa 'posta­
nowił przystąpić ao budowy sanatarjUm dla 
gruźliczych chorych we Lwowie' wraz z w!zo- 
rową poradńią. SanaiorjUm to stanie na po­
łudniowym stoku wzgórza przy ul. Kur­
kowej. wedle orzeczenia groma Wybitnych 
lekarzy znakomicie się nadającego na cele 
sanatoryjne. •

Na projekt budowy rozpisany już został 
konkurs z terminem do 3 czerwca br- W y­
znaczone nagrody wynoszą osiem1, pięć i 3 
tyis. zł., zakupy projektów' po tysiąc zł. Wl, 
skład sądu konkursowego wjehodzą lekarze 
prof. Reńcki. insp. Lipski, Bett i Seidł: inż. 
architekci prof. Klimczak, prof. Derdacki, 
Kamienioórodzki i delegat kota ąrchitektów, 
nadto reprezentanci zarządu Kasy] chorych.

Herbarz kamieniczników!
Feurstein Markus, właść. kamienicy, przy 

ul. Kochanowskiego 83 .przegrał oroces i mai 
zapłacić, dozorcy tow. Czabanowi Andrze­
jowi za całe łata, niepłaconyjch pensji.

Szlachetnego „gospodarza rozpiera sprą-i 
wiedliwy W yrok, nie może spać i rzu cił się 
do terroru, wymusza opuszczenie potniesz 
kania przez wymyślanie^ odbieranie kluczył 
znmurowylwUnie drzwi.

Panie Markńs, ale  co bę|dżie, jjaik dozorcy; 
staną w Obronie swojego towarzysza co % 
panem będzie ?!

Epidemia tyfusu plamistego.
KRAKóW, 4 5. (AW ) Według ostatnich  

obliczeń w1 d. '30 kwietnia rb. zanotowano w 
Piwnicznej 118 wypadków, zachorowań na( 
tyfus plamisty. Zmarło 15 osób. wyzdro­
wiało 82. w Szpitalu pozostaje 21. z których 

1 16 jako rekonwalescenci. W  różnyCl miej- 
I scowOściach zanotowano 45 wy padków za­

słabnięć. u Łem ,12 śmiertelnych W Muszy­
nie zachorowała i [wyzdrowiała jedna oso­
ba, w Młodawie 1 4  osób, z których zmarło 
3^,w Suchej Strudze 15 osób (3 zm arło):

NOMINACJE CZŁONKÓW PAŃSTWOWEJ RADY SA - 
MOBZĄDCUVEJ.

W ARSZAW A. 4. maja. (A. W .) Nominacje człon­
ków, państw ow ej rady samorządowej nastąpi w  koń­
cu maja b. r. Rozpoczęcie prac rady projektowane 
jest ne początek czerwca b. r.

KASTROWANIE —  USTAWĄ W  AMERYCE.
NOWY YORK, 4. maja. Najwyższy Trybunał w 

Waszyngtonie orzyjął jednomyślnie nową ustawę, upo­
ważniającą do przeprowadzania kastracji osób upo­
śledzonych I u d  niedorozwiniętych umysłowo, celem 
przeszkodzenia płodzeniu dziecj-Kretynów.

TRZY LATA WIĘZIENIA DLA CHOREGO NA GRU­
ŹLICĘ.

BUDAPESZT. 2. jnaja. Robotnik Jan Kiss znajdo­
wał się  w  szpitalu dla giuźlicznych W  T orok- Balind. 
Tutaj pewnego razu wdał się z innymi chorymi w  
rozm ow ę na tem at spraw  politucznych. Zarząd szpi­
tala wniósł na niego doniesienie o  obrazę naczelnika 
państwa i zniesławienie narodu węgierskiego.

Chory na gruźlicę robotnik został skazany na trzy 
lata 'więzienia.

PRODUKCJA HUT GÓRNOŚLĄSKI :H.
KATOWICE Ostateczne obHczenia wykazały, że 

huty górnośląskie wyprodukowały w  marcu br. 74.909 
ton płynnego żelaza i stal.. Przeciętnie miesięczna 
produkcja płynnego żelaza i stali w  I. nółroczu 1926 
wynosiła 30 tys. ton, a  przeciętnie miesięczna pro­
dukcja w I. kwartale b. r. w ynosił; 66.744 ton.

150 000 DOLAR. ZA PRZELOT NAD ATLANTYKIEM)
Król wielkich magazynów, miljarder amerykań­

ski M . Rodman W anam aker, ofiarow ał m ajorow i B y- 
drowi, zaoDywcy bieguna północnego, 150.000 doi. 
celem zorganizowania przelotu nad Atlantykiem, Ofia­
rodawca postawił warunek, iż Byrd od nikogo innegc 
nie m oże pobierać na ten cel żadnych sum.

Bunt więźniów w mnkotowsKiem więzieniu.
WARSZAWA. 4 5. (AW.). Dn. 4 bm. Ina dała salwę grabinową w powietrze. Po- 

wybuchi w więzieniu mokotowiskiem tu- I licjia piesza i konna otoczyły omach wię- 
mult więźniów, którzy w jedhej z cel po , j zienia. Więźniów [wyprowadź ono jz poszcze-
częłi demolować whętrze. bić szyby i krz.y 
czeć. Po ii eu da łych próbach uspokojenia 
Wisznio,w w drodze ostrzeżeń straż więzien-

gólnych zabaryKadowanych cel i osądzono |w* 
osobuyfch celach.

— •?( -

Smierc w ięz,iexiiix.

m
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Co o nas wiedzą we Francji.
Jak wiadomo, znakomity lite ja t i "krytyk Boy Że­

leński, został odznaczony francuską legją honorową za 
tłumaczenie i popularyzację dzieł literatury francus­
kiej Polsce. Uroczystość odbyta się w Sorbonie, po­
czerń Boy wybrał się z objazdem po wielu miastach 
Francji, gdzie wygłaszał odczyty o Polsce, przyczem 
miał sposobność przekonania się, jak mało, jak bar­
dzo mało wiedzą o nas we Francji.

Poza Paryżem nikt we Francji Polśki nie zna. Na 
dowód przytacza Boy charakterystyczne przykłady: 

W e 'Francji, mają O Polsce po jęcia czasem dosyć 
dziwne, począwszy od klimatu do języka, cło kultury. 
Pomiędzy nagroda Nobla, a wilkami chodzącemi w 
zimie bez m ała po ulicach, granice sa dość szerokie...

„Czy teatry wr Polsce grają sztuki francuskie? —  
Owszem, odpowiadam, w tej c l i 'i i i  naw et grają 
„Szkołę żon" M oliera i „Święty ga j" Flersa. —  Czy 
DO [polsku? spytał mnie profesor uniwersytetu. —  
Oniemiałem. A Szekspira się gryw a? —  Owszem —  
berdzo dużo. —  Po polsku? —  Po chińsku... miałem 
już ochotę odpowiedzieć.

W szędzie na prowincji widzę afjsz „Mecenasa B o l- 
beoa". Powiadam, że widziałem już dość dawno tę 
sztukę w W arszaw ie. Zdumienie. —  Po francusku? 
Nie, po polsku". Zdumienie jeszcze większe.

°  —  Czy Polacy austrjaccy mówili miedzy sobą po 
polsku? (!? )  s

W  pewnem, niedużem mieście, wywołał senza- 
cję mój frak, kredy na zapytanie objaśniłem, że jest 
robiony w W arszaw ie, nie w  Pary'żu.

W iedza ta  zależy zresztą od miasta. W  Caen 
napTzykłaa, gdzie buauje się dla nas okręty nandlowe, 
gdzie bywał kilka razy nasz am basador, interesują się 
Polską w spółczesną, jej ekspo-tem, surowcami, etc. 
W  flix-en-Provence, starszy pan, któremu mnie 
przedstaw iono, rzekł patetycznie:

„Kocham Polskę, to naród męczenników".
—  Panie, czy ja  wyglądam na męczennika?" —  

odpowiedziałem mu, śmiejąc się.
Starszy pan stropił się : zbrakło mu już tematu do 

rozmowy,
W  ładnern mieście Colmar przedstawiają mnie 

dyrektorce liceum, jak mnie objaśniają jednej z naj­
światlejszych 'Kobiet we Francji. Bardzo miła i in­
teligentna osoba. Mów' mi na wstępie, że W iktor 
Hugo nauczył ją kochać Polskę, deklamuje rni isto­
tnie Ipiękne strofy W iktora Huga 'O Polsce, ale na tera 
się kończą je j wiadomości. Zadaje mi wiele pytań 
O Polskę dzisiejsza; objaśniam, opowiadam najlepiej 
jak umiem; słucha z zajęciem , poczem, składa ja c rę­
ce, mówi m i tonem głębokiego szczęścija: „Zatem 
proszę pana, w Polsoe niema białego terro ru ??"

f
.1 j i

Sędzia skończył: „Poniesiesz śmjerć przez  przy- 
jęcie prądu elektrycznego w  swe ciało w  tygodniu,- 
zeezyusiącytn się od dnia 10. lipca roku pańskiego 
tysiąc dziewięćset dwudziestego siódmego. Tak każe 
praw o".

* *  * *

M orderstwo, za które robotnicy Sacco i Vanzel ii 
zosteli niewjnnie skazani, popełniono 15-go kwietnia 
1920 roku. Zamordowani zostali płatnik Parmenter 
i iStreżnik Berardelli, gdy odwozili /pieniądze do fa­

bryki obuwia w7 South Braintree. Na obronę podsąd- 
nych, organizacje robotnicze wydały setki tysięcy do­
larów, 'a echo sprawy odbiło się demonstracjami w e 
wszystkich stolicach św iata, w  Europie, południowej 
Ameryc.j i Apji.

Ostatnio —  jak  wiadomo —  najwyższy sąd s te - 
ncw-y zatwierdził w yrok śmierci.

kj higieniczne warunki życia i pracy.
W  Łodzi odbyi się zjazd lekarzy i działaczy 

samorządowych, który po dłuższych obradach uchwa­
lił szereg ważnych rezolucji z dziedziny hygieny, 
zdrowotności powszechnej itp„

M . innemi przyjęte zostały następujące rezolucje:
1) Zważywszy, iż współczesna hygjena i technika 

sanitarna posiada wystarczające środki dla uzdro­
wienia pracy zaw odow ej w przemyśle i rzem iosłach. 
VI. Zjazd uznąje, że w celu skoordynowania nadań na­
ukowych i 'powiększenia ich w ydajności, należy u- 
tworzyć centralny instytut pracy, wraz z muzeum 
pracy; ~ 1

2) zjazd uchwala iż niezbędnem jest skoordyno­
wanie i ujednostajnienie ustawodawstwa dotyczące­
go prawnej ochrony pracy, z uwzględnieniem wymo­
gów spółczesnej hygjeny;

3) zjazd uznaje za konieczne utworzenie inspek­
cji hygjeniczno- lekarskiej jako  autonomicznej sek 
cji imin. prącjyi i op. spot., działającej w porozumieniu 
z inspektorem pracy;

4) uznając znaczenie i celow ość prac inspektorek 
Drący w zakresie kontroli i opieki nad pracą kobiet 
i młodocianych zjazd uważa za Konieczne jak n a j­

szybsze utworzenie inspektorów kobiecych w  ośrod­
kach o masowem zatrudnieniu kobiet.

Uwzględniając słan zanieczyszczania powietrza w. na­
szych miastach, VI. zjazd uważa za konieczne zwró­
cić się do rządu z prośbą o jak  najszybsze wydanie 
ustawy o ochronie powietrza od zanieczyszczania 
dymem, o raz  objęcia kontroli nad zaay mieniem miast.

Zjazd uznaje iż pożądanem jest, by związek miast 
polskich ogłosił konkurs na pracę o skutecznych sp o­
sobach walki z zadymieniem mjst. i

W obec groźnej klęski mieszkaniowej, m ającej ol­
brzymi wpływ na szerzenie się gruźlicy innych cho­
rób, VI. ziazet stwierdza, konieczność podjęcia przez 
czynniki samorządowe i rządowe akcji budowlanej 
na ,szeroka skalę oraz wydatnego popierania spół­
dzielczego ruchu budowlanego.

W  SPRA W IE w o d o c ią g ó w ; I KANALIZACJI. 
Zaopatrzenie mieszkańców w dostateczna ilość do­

brej wody do picia (wodociągi) i racjonalne odprow a­
dzenie z miasta ścjeKów (kanalizacja), —  stanowi 
pierwszorzędne i podstaw owe zadanie władz komu­
nalnych przedewszystkiem w miastach liczących po­
nad 25 tysięcy mieszkańców.

Prawo, które ma popelnk zbrodnię.
Spraw a Sacco-Vaanzetti.

Z Bostonu donoszą
Komitet obrony Sacco- Vanzetti, stracenie których 

zostało wyznaczone na 10. lipca udał się do guber­
natora stanu Massachsetts, Fullera z [żądaniem uła­
skawienia skazanych i ponownego rozpatrzenia ich 
sprawy. Komitet otrzymuje tysiące protestów', nadsy­
łanych iprzez organizacje robotnicze z całego świata.

Depesza z Zurychu brzmi: „Siedem m iljonów  ro­
botników, zcrgsnizow-anych w  międzynarodówce so­
cjalistycznej, Wyraża głębokie przeświadczenie, że Sac­
co i Vanzetti byli skazani njew^nnje Prosimy o 
wstrzymanie egzekucji, która obraziłaby do głębi su­
mienie ludzkości".

Członkowie angielskiej Izby gmin też nadesłali 
swój protest następującej treści: „Członkowie parla­
mentu angielskiego protestują przeciw odrzuceniu proś- 
Dy o ponowne rozpatrzenie sprawy Sacco - Vanzetti.
Myślimy ze zgrozą o takiem pogwałceniu zasad spra­
wiedliwości, 'zadamy skasowania wyroku i (wypusz­
czenia skazanych na w olność".

Do 'protestów7 przyłączyli się nawet /niektórzy pa­
storzy. amerykańscy. —  Międzynarodowa Obrona Praw 
Robotniczych jv depeszy sw o j2j stwierdza, 'że „za­
mordowanie Sadeo i Vanzetti‘ego byłoby strasznem u- 
rągowiskiem z  konstytucji amerykańskiej od 150 lat 
uważanej przez naród amerykański za wzniosły do­
kument w olności i sprawiedliwości społecznej".

PO OŚWIADCZYLI OKAZANI.
W  ostetnierr. swem przemówieniu do sędziego,! 

przed odczytaniem wyroku śmierci, Vanzettj pow ie-* 
dziel: 1

„Mówiłem  już, że nie popełniłem ,ani jednej z tych 
dwóch przypisanych mi zbrodni, wogóle nie popełni­
łem tyciu żadnej zbrodni; nigdy nje kradłem, ni­
gdy nie zabijałem, nigdy nie (przelewałem krwi. W al­
czyłem ze zbrodnią, poświęciłem swe życie sprawie 
wrelki naw7et z temi zorodniami, które iprawo uważa 
za  pzyny leigaiine i którym [kościół nie odmawia swej 
sankcji. A teraz powiadam : pśu i 'żmiji, najniższym i 
najnieszczęśliwszym istotom  na ziemi nje życzę tego, 
co przecierpiałem za ni.epopefnione czyny. Ale prze­
konany jestem, że cierpiałem za to , w»iczem istotnie 
zawiniłem. Za to że jestem  radykałem  — i i radykałem 
jestem. Za to, że jestem  W łochem — , i rzeczywiście 
jestem 'Włochem. Bolały mię zresztą więcej cierpie­
nia moich najbliższych, niż moje własne. Tak jestem 
przekonany, żc nie wy, ale Ja słusznej służyłem spra­
wie, że gdybyście stracili m nje n je  raz, ale dwa razy
i gdybym dwa razy urodził isię na nowo, to tylko jej
służyłbym w  dalszym ciągu. Skończyłem —  dziękuję".

S&occ przerw ał sędziemu odczytywanie wyroku
oświadczeniem

„Pan wie, że jestem niewinny. To sam o mówiłem
przed siedmiu laty. Skazaliście na śm ierć dwóch nie­
winnych ludzi."

l-szy Ogólno-krajowy Zlot 
Włodzieży Robotniczej.

Dnia 5. i 6. czerwca r. b. —  Zielone Św iątki —  
Odbędzie się w W arszawie I-szy Ogólnokrajowy Zlot- 
Mlodzieży Robotniczej, urządzony orze z organizację 
T . U,'. Rf. i Związek Robotniczych Siowarzyszeri Spor­
towych i

Zlot ten połączony z Dniem Sportu Robotniczego 
będzie potężną manifestacją młodzieży robotniczej i 
będzie dowodem jak wzrasta uświadomienie klasowe 
w7śróci młodego .pokolenia robotniczego.

Na wielkim boisku Skry w W arszaw ie ustawione 
zostaną namioty, w których pomieszczeni zostan j 
wszyscy uczestnicy zlotu. Życie W obozie i program 
Zlotu ułożone są tak,, ażeby dać możność uczestni­
kom odniesienia jak największych korzyści z dwudnio­
wego pobytu wśród przedstawicieli miejscowych grup 
młodzieży ze wszystkich stron Polski oraz aby u- 
możliwić im- wzięcje udziału w  zbiorowych m anifesta­
cjach

Program Zlotu jest następujący
Po uroczystym otwarciu Zlotu w niedzielę dnia 

5. iczerwca przedpołudnie poświęcone jest zaw odom * 
sportowym i |\ycieczkoni po m ieście; popołudniu od­
będą się zawody pływackie na W iśle, następnie zaś 
O godz. 5- popoł. wielka ,akademja na rynku staro­
miejskim, po kolacji odbędą się zabawny obozowe oraz 
zwiedzanie obozu przez gości, wreszcie późnym w ie­
czorem, o gociz. 10. projektowany jest pochód wszyst­
kich uczestników7 z pochodniami na iplac Teatralny,
: [pow7rót do obozu. Drugiego dnia, w  poniedziałek 
przewidziane jest przedstawienie w  starym teatrze w 
Łazienkach, popołudniu o godz. 4. odbędą się popisy 
poszczególnych grup (chory, tańce ludow7e, drużyny 
gimnastyczn:7! i t. p. o godz. 6 mecz piłki nożnej o 
mistrzostwo robotniczej Polski, zawody lekkoatletyczne 
wreszcie zamknięcie zlotu.

W  iczasie Zlotu zorganizowana będzie również 
robotnicza .sztafeta kolarska Kraków —  W arszaw a, do~ 
której zgłosiły się już trzy kluby sporrowe.

Udział w zlocie zapow-jedzjały również delegacje 
zagraniczne, przedewszystkiem zaś polska “ ,Sna" z 
Czechosłowacji, niemiecka młodzież socjalistyczna z 
południowo- wschodnich Prus, Łotysze i t. p.

Koszt udziału w7 Zlocie od jednej osoby (utrzyma­
nie, mieszkanie, teatr, znaczek), wynosi 7 zł. Ul­
gi kolejowe w wysokości 33 proc, ™ każdą stronę z a - “ 
pewnione.

Każdy uczestnik winien zabrać ze so b ą : koc, 
zmianę .bielizny, przybory do mycia (mydło, ręcznik,- 
szczoteczkę do zębów, przybory do jedzenia, miseczkę 

lub menażkę, kubek, łyżeczkę, nóż widelec). Tu- 
rowcy winni starać się, by na zlot 'przytyć w1 mundu­
rach TUR-owych a przedewszystkiem w niebieskich 
koszulach.

Zgłoszenia nadsyłać należy do Biura Zlotu M ło­
dzieży Robotniczej, W arszaw a, W arecka 7. do dnia 
10. maja.

W szystkie organizacje robotnicze, komitety narty j- 
ne, organizacje zawodowe, oddziały TUR. winny do­
łożyć starań, by udział młodzieży robotniczej w Z lo­
cie był jak najliczniejszy i ;o njetylko w charakterze 
zawodników7 do konkurencji, i popisów , ale także 
jako zwykłych uczestników.

Pierwszy zlot młodzieży robotniczej w Polsce musi 
wypaść imponująco i stać się potężną m anifestacją 
na rzecz socjalizmu.
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Z życia robotników rolnych i małorolnych. | Jniwiej ZOStaĆ Mm OiŻ dolIOM.
Strejk robotników  rolnych, sezonowych w  irajątku Jasionka, pcw . Rzeszów .

W  majątku Jasionka, własność p. Jędrzejowicza, 
robotnicy rolni, sezonowi, w liczbje 34 zastrejkow ali 
■w 'dniu 28. kwietnia.

Powodem do Dorzucenia pracy są niskie warunki 
płacy, dwór nie wydaje ordynarji, a ludzie głodni nie 
mają [sił do ciężkiej pracy w polu. Orzeczenie Nad­
zwyczajnej Komisji Rozjemczej nie przewiduje w a­
runku Ijiracy i płacy dla robotników sezonowych, a 
Obszarnicy tutejsi płaca ile im :sję żywnie podo­
ba, często obiecują dopiero wydać świadczenia W 
naturze w jesieni, po zbiorach.

Folw ark Jasionka, jest własnością małoletniego Sta­
nisława Jędrzejow icza, a opiekuje się dworem mar­
szałek powiat. Jan Jędrzejowicz, ale w iaki spo­
sób. Oto Od lat 3-ch nie wydaje fornalom ordynarji 
i  pensji, w myśl orzecz. N. K. R.

Zamiast 13q. zboża ordynarji, i 100 zł. pensji ro ­
cznie, p. Jędrzejowicz wypłaca tylko pensji 60 zł. i 
ordynarji 10 q zboża rocznie, tym sposobem zaległo­
ści służby oworskiej wynoszą przeszło 15 tysięcy 
złotych.

Nic dziwnego że strejk się rozszerzy, bo wśród 
fornali jest również wielkie oburzenie z tytułu nie- 
wydanej ordynarji i pensji jak przewiduje orzecz. 
N. K. Rozjenicz

W sprawie strejku i zaległych poborów" interw e­
niowali u miejscowego starosty, instruktor Zw . Zaw. 
Rob. Roi. tow. Stachurski, oraz w imieniu Kom. P. 
P. S. tow. KrwaWicz i Mirek. S tarosta  dr. Friedrich 
oświadczył, że zaległe pobory winien ‘ Jędrzejow icz 
wydać ludziom, a w spraw ie strejku będzie się sta­
rał wpłynąć, aby konflikt był ipolubownie załatwiony.

Dola robotnika.
-v,w 1

Fowrót z Fkancji pieszo i o głodzie!
I

do kraju w stanie zupełnego wygłodzenia i Wycieńczę-Przez granicę niemiecko- polską, zwłaszcza w 
okolicy Zbąszynia, powracają z Francji robotnicy se­
zonowi. i

Reemigracja ich odbywa się —  jak donosi jedno 
z pism warszawskich —  w  warunkach urągających 
Wszelkim zasadom humanitarności. Biedacy ci, usu­
nięci wskutek zastoju ekonomicznego z Francji, poz­
bawieni [wszelkich środków  materjalnych, odbywać mu­
szą przeważnie podróż powrotną pieszo, i przybywają

. nis fizycznego. Jednych zatrzymuje się wskutek braku 
laszportów, względnie ich nieprawidłowości, aresz­
tuje, inni zaś, najnieszczęśliwsi, błąkają się bezdo­
mnie w- pasie pogranicznym, przym ierając 'głodem.

W ładze centralne i towarzystw a dobroczynne 
winny stanowczo zająć się losem naszych nieszczęśli- 

1 wych emigrantów.

Ksiądz w zbrojnej walce z  w ła m ? . państwem
M EKSYK. Rozstrzelany został przez wojska me­

ksykańskie z wyroku sądu polowTego wódz powstań­
ców', 'gen. Manuel Samaniego.

Okazało się później, —  jak donosi gen. Ubalejos, 
•komendant oddziału, wysłanego przez rząd przeciw

powstańcom, —  że domniemany generał był księ­
dzem katolickim , walczącym iw przebraniu i pod przy­
branym tytułem i nazwiskiem. Prawdziwe nazwisko 
księdza było Yinoente Lopez.

Rząd hiszpański wpadł na śmieszny pomysł celem 
podniesienia autorytetu króla; —  wystąpił z pro jek­
tem, aby wszystkie uniwersytety hiszpańskie m ianow a­
ły llfonsa XIII. doktorem honorowym.

W  sferach profesorskich postanowienie to wryw o- 
łało 'wielkie wrzDurzenie. Na uniwersytecie madryckim 
14 profesorów podpisało podanie, w" którem plan ten 
nazwało „nieodpowiednim i nieuzasadnionym".

Na jsanem zgromadzeniu wszystkich profesorów 
i 'docentów opozycja wystąpiła ostro przeciw  projekto­
wa, krytykując przedewszystkiem bierne stanowisko 
króla, w obec praktyk Primo de Rivery jak n. p. wo­
bec prześladowania słynnego profesora i jtoety, Una- 
muno-

Przy głosowaniu nad udzieleniem królowi god­
ności doktorskiej 17 profesorów7 glosow ało przeciw' 
a  40  zaj, i 60 wstrzymało się od głosowania, -co jest 
jednoznaczne z odmową. j !__[

Sądy reakcji węgierskiej.
Skazany za obrazę „ nieboszczyka kró la(f!

Przed sądem okręgowym v. Budapeszcie toczył i 
« ię  niedawno ciekawy proces przeciwko pewnemu 
stolarzow i Aleksandrowi Cziparikowi, osKarżonem u o 
Obrazę.., jego królewskiej mości !

Jak z aktu oskarżenia wynika. Cziparjk siedział 
pewnego wieczoru z kolegami w 'gospocfeie i podazas 
rozmowy miał powiedzieć, że „ekskról Karol zaprze­
dał Węgry Czechom". Prokuratorja państwowa do­
patrując się w słowach powyższych przestępstwa, po-| 
ciągnęła Cziparika do odpowiedzialności sądowrej, a 
sąd budapeszteński sKazał go na 3 miesiące w ięzjenja,'

„za obrazę nieboszczyka". Czjparik wnjósł przeciwko 
wyrokowi I-szej instancji odwołanie, a tak sprawa ta 
znalazła się nieoawno na wokandzie najwyższego try­
bunału królewskiego. Trybunał skasował w yrok I. in­
stancji i orzekł, że Cziparika należy pociągnąć do 
odpowiedzialności uje tylko za obrazę, nieboszczyka, 
locz przedewszystkiem za obrazę „Jego Królewskiej 
M o śu ", gdyż odważył się on krytykować króla Ka­
rola jeszcze przed wydaniem ustawy detronizacyj- 
nej- Sąd -po ponownem rozpatrzeniu sprawy skazał 
Cziparika na trzy miesiące cjężkjego w jęzjenia.

Marzenia o perpetuum mobile.
Jedno z pism zagranicznych, ogłosiło interesujący 

konkurs. W yznaczyło ono poważną kwotę, jako  pre- 
mję dla tego, kto w ciągu miesiąca prześle pismu te ­
mu najbardziej interesującą wiadomość. Oczywiście, 
redakcja została zasypana mnóstwem listów, których 
autorowie byli pewni, że każdy z njch służy naj­
bardziej „interesującą wiadomością,

W iększość tych listów stanowiły wiadomości o 
wynalazkach.

A 32 takich listów zaw ierało w iadom ość o wyna­
lezieniu perpetuum m obile, 32 „wynalazców" zw ie­
rzyło isię z tajemnicy maszyny, która raz w  ruch pusz- 
puszczona. byłabij bez podniety z ‘zewnątrz, bez „na­
kręcenia ‘ czy opalania, czy innego doprowadzenia e- 
nergji z zewnątrz —  w wiecznym ruchu.

Szereg tych listów świadczy! o gruntownych me­
chanicznych i przyrodniczych srudjach autorów, Pyły 
jednaK i takie, które nosiły na sobie piętno dziecin­
nej naiwności, nie zmąconej żadnej wiedzą...

Fakt, że tyle, takich listów wpłynęło, że 3000- 
letnie senne marzenie, iż uda się przecież zbudować 
taką maszynę, —  jeszcze zaprząta 'umysły ludzkie.

A iprze.ciez niemal wszystkie akariem je i Wyższe u- 
czelnie św iata dawno już postanowiły b je  badać więcej 
przedłożonych im „projektów^! perpetuum mobile.

W szak jedno z zasadniczych praw (Współczesnej 
wiedzy przyrodniczej —  prawo o utrzymaniu ener- 
gji —  wyklucza raz na zawsze możliwość takiego 
mechanizmu. W ynalazcy jednak rozpocządzają widu- 
docznie niezachwianym optymizmem, i Wciąż jeszcze 
łudzą się możliwością stworzenia [maszyny „sam o- 
biegtiącej".
■ ■ ■ ■ ■ E j a L J M H U M M n B

Kanał morski i tunel wodny t
między M arsy lją  i Rodanem . j
W  ubiegły poniedziałek odbyło się w porcie M ar- 

sylji uroczyste otwarcie imponującego kanału m or- j 
skiego, -dzięki któremu poprzez p ort Marsylji M orze 
śródziemne połączone zostaje z Rodanem, 'przez co 

pow staje komunikacja wodna między tem morzem 
i Morzem Północnem przez Rodan, jezioro genew -j 
akią i Ren. |

Uroczystości otw arcia przewodniczył prezydent | 
Francji p. Donmergue, który na statku „Pantera" do-1 
konał przejazdu przez wielki kanał. Kanał bierze p o­
czątek w- samym porcie Mar^yl/i i |dochodzi do Arles. 
Długość jego wynosi 81 kilometrów. W  pierwszym od­
cinku kanał przebity jest jako tunel pod skałami Ner- 
the‘y, aż do jeziora Berm e. Tunel ten nazwany „tunnel 
tiu Rove“ posiada 7.200 metrów długośai. 15 m. 40 cm. 
W'ysokQś-i i 22 metry szerokości i 4 metry głębokości 
wody. Kanał następnie biegnie wzdłuż brzegu jez io ­
r a  śerre, potem przez Jezioro Caronlje i skierowuje 
się Ido Arles.

Skonkretyzowanie -projektu tego dzieła, nastąpiło 
jeszcze w  r. 1903. Koszty przedsięwzięcia obliczono 
Wreay ha 71 miljonów franków. Praoe rozpoczęto 
jednak dopiero w roku 1908. Łączne koszty, [obecnie o - 
bliczone już dokładnie wyniosły 300 miljonów, fran­
ków, w obecnej ich w artości.

Tu n el pod M o n t B lan c .
Inżynierowie włoscy przystąpili do w iercenia t u - , 

nelu z tam lei strony M on Blanc. Tunel m a m ieć 8 mil 
długości, z Aosta do St. Didier u podnóża góry 
Przejdzie tamtędy kolej, m ająca 32 mile długości. 
Koszty budowy tunelu wyniosą około 37 miljonów 
lirów. Projektow ana jest dalsza rozbudowa tej linji 
kolejow ej do Chamonix. Główną trudnością w  dopro­
wadzeniu do skutku tej budowy sstanow ił podział wy­
datków pomiędzy włoskim a francuskim rządem. O- 
bactiie trudności te zostały usunięte, 
munikację pomiędzy Londynem i Paryżem z jednej 
a Turynem i M edjolanem  z drugiej strony o Kilka 
godzin.

Nózg człowieka z przed 20.000 lat.
Uczonemu rosyjskiemu, dr. Grigorowiczowi uda­

ło  Isię odnaleźć ciekawą skamjeljnę pod Odinsowem 
niedaleko Moskwy. Skamielina ta —  jak przypuszcza 
na podstawie przeprowadzonych badań komisja bio­
logicznego Instytutu w Moskwie —  jest mózgiem czło­
wieka z przed 20.000 lat, z epoki lodowej. W ykopa­
lisko przesłano dla dalszych badań lo paryskiego In­
stytutu anatomji porównawczej.
; Jakże wobec tego przedstaw ia się głoszona przez 
kler bajka, że człowiek istnieje dopiero 6.000 la t?

Najgłębsze kopalnie świata.
Najgłębszy szyb na świecie znajdował się dotych­

czas w pobliżu Pittsburga, w Stanach Zjednoczonych, 
gdzie koło miasta Faierm ont osiągnięto w szybie naf­
towym 2,310 m. głębokości. Po 3-letmem jednak eks­
ploatowaniu otworu naftowego połamały się zupeł­
nie żerdzie od świdra i wskutek zagWożdżenia szybu 
Biusiano zaprzestać dalszej pracy. —  Tem peratura 
na idnie tego szybu wynosiła przeszło 60 stopni C.

Znacznie trudniej technicznie przedstawia sję ‘ bu­
dowa szybów, które umożliwić m ają bezpośrednie 
dojście do wydobywanego materjału. Znaczną głębo­
kość osiągnęli Amerykanie przy kopalniach miedzi 
w pobliżu Tamery, gazie najproduktywniejsze na 
świecie szyby posiadaja 1554 m. głębokości. Cieka­
wa jest ich budowm, gdyż pochylają się one pod ką­
tem imniejwuęcej 40 stopni i jedynie w Red Jaeket Mjne 
znajduje się szyb prostopadły o 1500 m. głębokości, 
gdzie temperatura sięga 300 stopni C. Zawartość Ynje­
dz i [zmniejsza się jednak w minerałach w miarę po­
głębiania SzyDii.

Największa głębokość, bo 2.262 m. osiągnięto pizy 
szybie w kopalniach złota w St. John de! Rey w  
Brazyli, igdzie trzeba było dla umożliwienia pracy 
z powodu bardzo Wysokiej temperatury [w, tak znacznej 
głębinie wybudować specjalne maszyny, które bez 
przerwy dostarczaj? robotnikom mrożonego pow ie- 
lrza. V/ przeciwieństwie do kopalni miedzi, w  któ­
rych wydajność metalu zmniejsza się w miarę pogłę­
biania szybu, kopalnie złota otrzymują przy znacznej 
głębokości duże ilości surowca
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£itera;ura, nauka, sztuka.
tEPER T U A B  TEHTPU WIELKIĘGO.

Srctie , o godz. 7.30 wiecz. „Grzesznica na wyspie 
Pego l—  nago".

Czwartek, o godz. 7.30 „Uśmiech losu“ . Prem iera. 
Piątek, o godz. 7.30 wiecz. „Opowieści Hoffmana". 
Sob ota , o godz. 3.30 pouoł. „KrasnoludeK ukarany" 
Sob ota , o godz. 7.30 wiecz. „Uśmiech losu ".

WEPEBTUAR TEATRU „NOWOŚCI":
Środa, o  godz. 7.30 wiecz. „Księżna Cyrkówka". 
Czwartek, o  godz 7.30 wiecz „Król K aw y". 
Piątek, o godz. 7.30 wiecz. „Panna z dobrego 

domu".
Sobota, o godz. 7.30 wiecz. „Król Kaw y". 

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO:
Środa o godz. 7.30 wiecz. „Porwanie Sabinek" 

— «»: —
REPERTUAR KIN LWOWSKICH:

„ L E W ": Bunt krwi i elaza.
„APOLLO": Całować to  nie grzech 
,.PAL A C E ": Ku śnieżnym szczyiom. ,

„KOPERNIK": Bunt krwi i żelaza. 
„M A RYSIEŃ KA ": Me cistę w klatce lwów. 

„CHIMERA": Od areny do korony.
„ROCOCO": Czar w alca.
„FATAMORGANA": Zatajone ojcostwo.

BIURO KONCERTOWE M- TUERKA.
Czwartek, 5. m aja : M ikoła j Orłów, pianista.

K U K I E Ł K I
(Polit. Szopki Cyrulika Warsz.)
zjechały już do Lwowa i rozpoczynają przedsta­
wienia w sali Kasyna Koła L it. Ą r t., premierą 
w piątek 6 /Y . Autorami uciesmej i ciętej satyry 

są : Hemar, Lechoń, Słonimski i Tuwim. 
Bilety wcześniej do nabycia w księgarni Seyferta, 

ul. Akademicka —  Szczegóły w afiszach.

POLSKIE TOWARZYSTWO MUZYCZNE:
Niedziela, 8. m a ja : PtoŁ Maurycy W olfsthal, skrzy­

pek z udziałem orkiestry.

„UŚMIECH L O S U ", W ŁODZIMIERZA PERZYŃ - 
SKIEGO. Dziś wieczorem Teatr W ielki Występuje z 
premierą nowej sztuki autora ^Lekkomyślnej siostry" 
„Szczęścia Frania" i „Aszantkj". „Uśmiech L osu", to 
doskonała, o mistrzowsko prowadzonej akcji i pirze- 
pyoznie oryginałnycn sytuacjach, 4-aktow a komedja, a 
raczej tragikomedja, ukazująca —  przez pryzmat do-e 
brotliwego uśmiechu autora —  współczesna niedolę 
duchową i materjalną inteligenta polskjego, na tle 
dzisiejszych stosunków powojennych, W konflikcie dra­
matycznym ze społeczeństwem powojennych nuw óri- 
szów i 'ilistrów. Komedja Perzyriskjego pkaże się 
z  pp.: hryn iewiczó wha, Kw iatkjew jczową, W oloszy- 
now ską, Dobrzańskim, Guttnerem, Knobelsdorfem, Szyn 
d]erem w  rolach czołowych.

Wydawniciwa socjalistyczne.
i

Już wyszły z druku i sa do nabyć a  u kolporte ­
rów partyjnych następujące wydawnictwa: 

„CZERWONE ŚW IA TŁA "
M isje  socjalistyczne dla ludu pracującego 

Zeszyt 2 .:
SOCJALIZM CZY KOMUNIZM", 

napisał poseł Kazimjteiz Czapjriskj (II. wyd. uzupeł­
nione, świetnej broszury, przedstawiającej . pow sta­
nia i zupełny rozkład bolszewizmu w  R o s ji i u nas, 

Cena każdego zeszytu tylko 10 gr. z przesyłką 
15 gr.

Zeszyt 3 .:
POGADANKA O SO rjA L IŹ M lE " 

napisał Ignacy Daszyński —  z portretem autora, jes* 
to  now e, zupełnie przerobione wydanie znakom itej 
broszury Ignacego Daszyńskiego, która wychowała ca­
łe pokolenie robotnicze w zasadach socjalizm ur Do­
tychczas rozeszło się tej książeczki 160 tysięcy £■ 
gzemplarzy. L „

„LUTNIA ROBOTNICZA":
W ybór poezji dla ludu pracuiąoegO. W ydanie no­

we, rozszerzone, str. 200.
Cena 1 zł. z przesyłką 1 zł. 50 gr.

NOWA USTAW A O OCHRONIE LOKATORÓW 
z ODjaśnieniami, 87 str. druau. Cena gr. 10, z prze­
syłką 20 gr.

Zamówienia Wraz z całkow itą należytoścjr na­
leży przesłać na ad res: Zygmunt Klemensiewicz, Kra­
ków, ul. Batorego 1. 5. III. ofic.

Za wiersz milm. 1 szpaltowy zwykle za tekstem 
Zł. —-16. Nadesłane Zł. —‘40, w tekście Zł. — '70 O G Ł O S Z E N I A

Na 1-ej str. Zł. — '80 Drobne ogł. za słowo Zł — 10. 
Komunikaty Zł. — '55 zarr.ipjs o » f (i W ,  drożej

Ucznia n* ślusarską przyjmie Sykstuska 60

i l n i o i u s i n i s m  zgubioną książeczkę wojuiową wy 
t , * - Z l l l a l l l  stawioną przez P. K. U. Bobrka. Mi­

chał Ostrowski, Kałusz.

? n i l h i n n a  dnia 2 ma â 1227 lesńymację kolejową ś y t ł U l U l l l j  v ^artę tramwajową na nazwisko Ludmiły
Lewickiej unieważnia się.

Meble na r a t y

Zakłady stolarskie Jakóba Hermana 7. 
Magazyny: Sobieskiego IB Waiowa 15 w podwórzu

wł. rys. i własnego 
wyrobu poleca firma

Tannenbaum

Niepożądane osadzanie sią tłuszczu
w poszczególnych miejscach ciała, jak : na podbródku, 
na biodrach, piersi, kostce, ramionach i t. d. usuwa

„ K a l o f o r mi n "
C ona ZI. 7 5 0 , D r. C a a p a ry  & C o, G dańsk.

Korzystaj z połączeń lotniczych
Polskiej Linji Lotniczej

„AEROLOT“ S. A.
Inform acje i

Lwów Nr.telef. 2— 19 
„ „ 9— 36
„ ,, 8 - 1 1

ii 6— 1°
„ „ 2 2 -7 6

Kraków „ „ 32— 22
„ 2 5 -4 6

Warszawa Nr. telef. 9— 60 
„ „ 1 9 -88
„ „ 8— 60

Łódź „ ,, 3 -1 1
„ „ 2 6 -16

6dansk „ „ 416— 31
Wiedeń „ „ 783— 96

„ „ 486 -60

Lekarz dentysta Or. S. Mischel
b. lekarz kliniki dentystycznej we Wiedniu 

ordynuje ulica Łyczakowska 36.

ZARZĄD POWIAT. KASY CHORYCH W  KOLOMYJI
uchwalą z  dnia 26. marca rozpisuje

K O N K U R S
na posadą Dyrektora Kasy

Uposażenie wedle 7 stopnia płacy i 20%  dodatek reprezentacyjny. 
Pisemne oferty wnosić należy do Zarządu Powiatowej Kasy Chorych w Ko- 

łomyji do 31. maja br. — Do ofert dołączyć należy:

1. Metrykę urodzenia, na dowód nie przekroczenia 40 lat życia.
2. Własnoręcznie napisany życiorys kandydata.
3. Ostatnie świadectwo szkolne i o ile możności wszystkie świa­

dectw a z dotychczasowej działalności, w oryginale luh u- 
wierzyteinionym odpisie.

4. Odpis zaświadczenia władzy wojskowej co do służby wójsk.
5. Śwadectwo moralności i obywatelstwa Polskiego.
6. Świadectwo zdrowia wydane przez lekarza urzędowego luh 

kasowego.
7. Opinię Zarządu o urzędowaniu kandydata.

ZARZĄD KASY.

iegi
I u s u w a  p e w n i e  i s z y b k o  
l i y l k o  E x p h e l i d i n . W y -  
I  p r ó b o w a n y  o d  2 0 1. S w i e -  
| t n e  u z n a n ie .  D o z a  8 z ł .

Or.Caspary i Ska. Gdańsk

INSERUJCIE
w

DZIENNIKU
LUDOWYM

DOROCZNE

P0HSZECHNE1 SPÓŁDZIELNI SPOŻYWliCP
DLS LWOWA I OKOLICY

„JEDNOŚĆ”
W E LW OW IE

odbędzie się w  sobotę, dnia 7 m aja1 
1927 roku o godzinie  6*30 wieczorem  
w  sali Rady Z w iązkó w  Zaw ód, przy  

ul. Ossolińskich IO
z następującym porządkiem dziennym:

1. Odczytanie protokołu ostatniego Walnego* 
Zgromadzenia;

2. Odczytanie sprawozdania Związku Rewi­
zyjnego ;

3. Sprawozdanie Zarządu;
4. Sprawozdanie Rady Nadzorczej;
5. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej i przy­

jęcie bilansu za r. 1926;
6. Rozdział nadwyżki;
7. Wybór uzupełniający .

a) 5 członków Rady Nadzorczej;
b) 3 członków zastępców Rady Nadzorczej rf

8. Wybór 3 członków Komisji Rewizyjnej \
9. Wnioski i interpelacje.

Z A  R AD Ę N A D Z O R C Z Ą :
TOMASZ TELMANY JUi^JAN OBIREK

sekretarz przewodniczący.

Row ery
poleca

pierwszorzędnych fabrykatów. 
Model 1927 oraz wszelkie przy- 
bory do tychże jakoteż opony

YIOLIN i TISSERbernsteina 1 .
Lw ów

Tel. 20-51
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